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E. Gierek przyjął 
dowódcę 

polskiej jednostki 
na Bliskim Wschodzie

Decyzje KSR

* Prawie 5 milionów koszul z „Polanexu“ Krakowski rynek decyzją 
ruchu samochodowego.

prezydenta miasta wyłączony został z
Cichy i pozbawiony spalin służy teraz

Wczoraj I sekretarz KC 
PZPR — Edward Gierek przy 
jąi dowódcę X zmiany pol­
skiej wojskowej jednostki spe 
cjalnej w Doraźnych Silach 
Zbrojnych na Bliskim Wscho­
dzie pułkownika Romana 
Hibsza i sekretarza komitetu 
partyjnego jednostki podpułko 
wnika Wiesława Staniszewskie 
go.

W toku bezpośredniej roe- 
mowy płk R. Hibsz i ppłk W 
Staniszewski zameldowali I 
sekretarzowi KC PZPR o po­
myślnym wykonaniu przez ka

w

drę i. 
PWJS 
służbie
ONZ.

żołnierzy X zmlainv 
wszvstkich zadań w 

pod błękitna flaga

Edward Gierek wyraził u- 
znanie i podziękowanie do­
wództwu i wszystkim żołnie­
rzom za ich wzorowa postawę, 
ofiarność i godne zaprezento­
wanie ludowego Wojska Pol 
skiego w nokojowej misji no­
ża granicami kraju. Ta zasz­
czytna działalność żołnierzy 
WP przyczynia się do dzieła 
odprężenia i umocnienia auto 
rytetu socjalistycznej Polski 
w Europie i na święcie.

PAP

Rozmowa przywódców
ZSRR i Bułgarii

Wczoraj Leonid Breżniew, 
przebywający w Bułgarii na 
wypoczynku, zwiedził nowe bu 
dowy w Sofii, a następnie od­
był przejażdżkę po okolicy sto 
licy, Bułgarii, gdzie zapoznał 
się z budownictwem wiejskim. 
Tego samego dnia odbyło się 
przyjacielskie spotkanie przy­
wódcy radzieckiego z Todorem 
Żi wkc wem. (PAP)

Większe zadania leszczyńskich kolejarzy
zakładach pracy Wielko-

polski obradują sesje Konfe­
rencji Samorządów Robotni­
czych. Podsumowuje się ubie­
głoroczna działalność i zatwier 
dza plany gospodarczo-społecz 
ae na bieżący rok.

Wczoraj obradowała KSR 
w Gnieżn"-”skich Zakładach 
Przemysłu Odzieżowego „Po- 
Unex”. Produkuje się tam

■koszule męskie znane z dobrej 
jakości i ciekawych wzorów. 
W minionym roku w pełni wy 
konano plan sprzedaży kra- 
ńiwej. przekraczając równo- 
cześnie zadania produkcji eks 
portowej. Koszule „Polanexu” 
r-zczególnie dobrze przyjęły 
Sie na wymagającym rynku an 
‘Helskim. W ciągu trzech os- 
■atnich lat nie wpłynęła do za 
kładów żadna reklamacja.

W ohecnvm roku załoga „Po 
lanexu” składająca się w 84

procentach z kobiet, zaplano­
wała uszycie 4 952 000 koszul, 
to jest o 4,8 procent więcej, 
niż w noku ubiegłym. Wartość 
produkcji wzrośnie jedńocześ 
ińe o 6,8 procent* a eksportu o 
3,4 procent. W tym roku w za 
kładach będą szyte koszule 
również dla odbiorców z RFN.

Członkowie KSR zobowiąza 
li sie uszyć z tzw. końcówek 
poprodukcyjnych tkanin 10 000 
koszulek dziecięcych wartości 
1.2 min złotych.

Wychodząc naprzeciw wv- 
maganiom mody zakłady po- 
dejmą produkcję nowych wzo 
rów koszul z krótkimi, zaokrą 
gionymi kołnierzykami oraz 
koszule tvpu „safari” z pago­
nami i kieszeniami.

W bieżącym roku przewi­
duje sie wzrost wydajności 
pracy o 3.2 procent. Zostanie 
on osiągnięty dzięki wprowa-

dzeniiu nowych zespołów pro 
dukcyjnych. ulepszeniu obieK- 
tow magazynowych oraz po­
prawie organizacji pracy.

(cha)

Reprezentanci 4380 
rzy zatrudnionych w 
działania rejonowej 
Kolei Państwowych 
nie przedyskutowali

kolej a- 
obszarze 
dyrekcji 
w Lesz- 
wczoraj

w czasie KSR projekt tegorocz 
nych zadań planowych. Prze 
widuje się m. in. przewiezie­
nie ponad 10 milionów pasaże 
rów. załadowanie ponad 1 mi 
liona ton towarów. Wskaźniki 
zakładają: zwiększenie cięża­
ru ładunku na każdym wago 
lnie, przyspieszenie rotacji wa 
gonów, tworzenie dłuższych

Dokończenie na str. 3

mieszkańcom jako deptak.
CAF — fot. Sochorr

Delegacja prawników 
u H. Jabłońskiego

Wczoraj przewodniczący Ra 
dy Państwa Henryk Jabłoński 
przyjął w Belwederze delega­
cję Zarządu Głównego Zrzesze 
nia Prawników Polskich.

Delegacja poinformowała 
przewodniczącego Rady Pań­
stwa o programie międzynaro 
dowej konferencji na temat 
ochrony prawnej dziecka, któ 
ra odbędzie się w dniach 16—

Polski głos w ONZ

Wydarzenia 
w Kambodży 

sprawą narodu
Wczoraj, na 

dzeniu Rady
kolejnym posie 
Bezpieczeństwa

19 stycznia tego 
sza wie.

Podkreślając

roku w War-

wagę tego 
w okresieprzedsięwzięcia .. ______

Międzynarodowego Roku Dzie

T. W. Młyńczak 
przebywał w Lesznie

Wczoraj w Lesznie aktyw 
wojewódzki Stronnictwa De-
mokratycznego w obecno-
ści przewodniczącego Central­
nego Komitetu SD. wicemar­
szałka Sejmu Tadeusza Wi­
tolda Młyńczaka — wytyczył 
kierunki działania organizacji 
SD w Leszczyńskiem. Członko 
wie Stronnictwa szczególnie 
duży wkład mogą wnieść w 
rozwój usług i drobnej wy­
twórczości.

T. W. Młyńczak spotkał się 
tego dnia z I sekretarzem KW 
PZPR w Lesznie Stanisławem 
Kuleszą, (tt)

W Leszczyńskiem i Pilskiem wykonano
roczne plany budowy mieszkań

Rok 1978 wielkopolscy budo 
wlani rozpoczęli od nadrabia­
nia zaległości z poprzedniego 
okresu. Nie w każdym woje­
wództwie jednak i nie na każ­
dym placu budowy od pierw­
szych tygodni roku gdzie­
niegdzie nawet do marca nie­
które załogi wykańczały domy, 
które powinny być gotowe do 
15 stycznia 1978 r. Przedłużo­
no bowiem wówczas o dwa 
tygodnie termin rozliczeń z pla 
nowych zadań 1977 roku. Rok 
1978 dla budowlanych także 
kończył się później — 15 sty 
cznia 1979. Pomogło to przed­
siębiorstwom podległym Po­
znańskiemu Zjednoczeniu Bu­
downictwa., które wznoszą osie 
dla w województwach kali­
skim, konińskim, leszczyńskim 
i poznańskim w zakończeniu 
robót jeszcze w kilku domach, 
ale nie we wszystkich obję­
tych planem 1978 r. Do realiza

cji całorocznych, ubiegłorocz­
nych zadań (9720 mieszkań) za 
brakło kilku budynków. Obec 
nie trwają więc w nich prace 
wyk oń c z en i o w e.

W skali PZB najlepsze wy­
niki uzyskała załoga Kombina 
tu Budowlanego w Lesznie. Na 
planowane 850 mieszkań prze 
kazała do użytku — 940. Do­
brze spisali się również pra- 
cownicy Kombinatu Budowla­
nego Poznań - Centrum. Plan 
minionego roku (1569 mieszkań 
z tego 1509 na największym 
poznańskim Osiedlu — Rata­
jach) wykonano z niewielką 
nadwyżką. Dobre rezultaty 
osiągnął także Kombinat Budo 
wlany w Pile podległy Kosza­
lińskiemu Zjednoczeniu Budo­
wnictwa. Załoga tego przedsię 
biorstwa zamiast 1534 miesz­
kania do 15 stycznia br. odda­
ła do użytku 1'610.

Dokończenie na str. 4

Przed wyborami do Rady Najwyższej ZSRR

Rozpoczęły się okręgowe narady
Kąmpania przed wyznaczo­

nymi na 4 marca tego roku 
wyborami do Rady Najwyż­
szej ZSRR wkroczyła w nowy 
etap — rozpoczęły się okręgo 
we narady przedwyborcze.

Zgadnie z uchwaloną w 1978 
roku nową ustawą c wyborach 
do Rad-y Najwyższej, przedsta­
wiciele organizacji społecz­

nych i załóg zakładów pracy 
omawiają na tych naradach 
kandydatury deputowanych do 
parlamentu radzieckiego, wy­
sunięte na zebraniach przed­
wyborczych. Wysuwanie kandy 
datur rozpoczęto się 27 grud­
nia 1978 r. i powinno zakoń­
czyć się 1 lutego bieżącego ro­
ku. (PAP)

L. Breżniew dla tygodnika

Stosunki radziecko-amerykańskio
mogą być dobre

W odpowiedzi na pytania re­
dakcji amerykańskiego tygod­
nika „Time” Leonid Breżniew 
oceniając stan stosunków ra­
dziecko - amerykańskich, z 
uwzględnieniem postępu w ro­
kowaniach na temat ograni­
czenia zbrojeń strategicznych 
oraz ewentualności spotkania 
na najwyższym szczeblu, po­
wiedział między innymi, źe 
prace nad nowym porozumie-

cka przewodniczący Rady Pań 
stwa prosił o przekazanie u- 
czestnikom obrad życzeń owoc 
nej pracy.

W spotkaniu wziął między 
innymi udział prezes ZG ZPP 
— Adam Łopatka. (PAP)

O międzynarodowej konfe­
rencji na temat ochrony praw 
nej dziecka piszemy także na 
stronie 2.

niem (SALT-II) zbliżają się ku 
końcowi, aczkolwiek tnzeba 
będzie zapewne jeszcze czasu, 
aby ostatecznie uzgodnić sta­
nowiska. Zasada równości i jad 
nakcwego bezpieczeństwa, któ­
ra jest uznawana przez ZSRR 
i USA za punkt wyjściowy, 
podpowie właściwe rozwiąza­
nia i obaj z prezydentem Car­
terem będziemy mogli w nie- 

Dokończenie na str. 2

Od dziś obrady Komitetu 
Wykonawczego RWPG

W Moskwie rozpoczyna sic 
dzisiaj 88 posiedzenie Komite 
tu Wykonawczego RWPG. Ko 
mitet jest podstawowym ar­
kanem wykonawczym Rady.

Będą to pierwsze obrady

ONZ, poświęconym sprawom 
Kambodży, głos zabrał stały 
przedstawiciel Polski w ONZ, 
ambasador Henryk Jaroszek.

Podobnie jak wielu innych" 
mówców, stwierdzał on, że wy 
darzenia w Kambodży pozosta 
ją wewnętrzną sprawą narodu 
kambodżańsikiego, który obalił 
skompromitowany, krwawy re 
żim Pol Pot,a, ustanawiając 
wl adzę 1 udo wo - re wolu cy j ną 
dla budowy pokojowej, nieza- 
angażowanej i socjalistycznej 
Kambodży.

I
 Mówca przypomniał, iż w o- 
kresie gdy sytuacja w Indochi 
nach stanowiła problem mię­
dzynarodowy, Polska przez 
wiele lat wnosiła konkretny 
wkład w ustanowienie pokoju 
!w tym regionie, w szczególno­
ści poprzez udział swych przed 
sławieieli w międzynarodo­
wych komisjach nadzoru i kon 

i treli.

Komitetu W ykon awczegc
RWPG w tym roku, w którym 
obchodzone jest 30-lecie pow­
stania Rady. (PAP)

O działalności RWPG pisze 
my w artykule „Wspólnota 
równych” na stronie 3.

Ministersłwo Spraw Zagra­
nicznych Kambodży opubliko­
wało oświadczenie stwierdza­
jące. źc dyskutowanie nad 
sprawą Kambodży w Radzie 
Bezpieczeństwa ONZ jest mie 
szaniem sie w wewnętrzne 
sprawy tego kraju, narusze­
niem jego prawa do samosta­
nowienia i jest sprzeczne z 
kartą ONZ. (PAP)

Cesarz R. Pahlawi uda się do Egiptu

Rząd irański
uzyskał wotum zaufania

Sytuacja polityczna w Iranie 
jest nadal bardzo napięta, mi­
mo uzyskania w poniedziałek 
przez nowy rząd cywilny pre­
miera Szapura Bachtiara wo­
tum zaufania w senacie, czyli 
izbie wyższej parlamentu i rań 
skiego. W izbie niższej — Mad 
slisie — toczy się debata w tej 
sprawie. Oczekuje się, że pre­
mier Bachtiar i jego gabinet 
uzyskają wotum zaufania rów 
nież i w tej izbie. Koresoon- 
denci zachodnich agencji pra­
sowych piszą, że wotum zaufa 
nia obu izb ewentualnie umoż­
liwi Bachtiarowi rozpoczęcie 
realizacji 17-punktowego pro-

graniu rządowego, którego ce­
lem jest przywrócenie porząd­
ku i spokoju w kraju oraz 
wznowienie pełnej działalności 
przemysłu naftowego i innych 
sektorów gospodarki irańskiej.

Jak podała bliskowschodnia 
agencja prasowa MENA, ce­
sarz Iranu, Mohammad Reza 
Pahlawi, oczekiwany jest we 
wtorek w Asuanie, gdzie prze­
prowadzi rozmowy z prezyden 
tern Egiptu, Anwarem Sada- 
tem. O dalszych planach cesa­
rza Irąnu nie poinformowano, 
ale przypuszczą się, iż końco­
wym punktem jego podróży bę 
dą Stany Zjednoczone. (PAP)

A. Gromyko uda się do Włoch
Jak poda je agencja TASS. na 

zaproszenie rządu włoskiego, czło­
nek Biura Politycznego KC KPZH, 
minister spraw zagranicznych 
ZSRR. A. Gromyko w końcu stycz 
nia 1979 r. złoży oficjalną wizytę 
we Włoszech.

Rokowania SALT
Wczoraj odbyło sie w Genewie 

spotkanie szefów delegacji ZSRR 
i USA. uczestniczących w radziee- 
ko-amerykańskich rozmowach o 
ograniczeniu strategicznych zbi'o- 
jeń ofensywnych.

Ofiary starć w Nikaragui
.'ak donoszę z Managui, w nie­

dzielę doszło w Nikaragui do ko­

An-28“ nowym samolotem
produkowanym w Polsce

Podpisana podczas niedaw­
nych obrad XXI sesji polsko- 
radzieckiej komisji rządowej 
w Moskwie umowa o podjęciu 
w Polsce według radzieckiej 
dokumentacji — seryjnej pro­
dukcji lekkiego samolotu pasa 
żorskiego An-28 oraz dostawie 
tego sprzętu do ZSRR stano­
wi ważne wydarzenie w blisko 
35-letniej już współpracy 
przemysłów lotniczych obu na 
szych państw. Wieloletnie umo 
wy ze Związkiem Radzieckim 
umożliwiły przemysłowi pol­
skiemu więlkoseryjną produk­
cję sprzętu lotniczego.

Wraz z samolotem An-28 
podejmujemy produkcję nowej 
generacji samolotów, przecho­
dząc od budowy samolotów na

pędzanych silnikami tłokowy­
mi do samolotów z silnikami 
turbośmigłowymi. An-28, to no 
woczesny, wielozadaniowy, lek 
ki samolot krótkiego startu i 
lądowania, napędzany dwoma 
turbośmigłowymi silnikami o 
mocy 960 KM. W wersji pasa 
żerskiej jest on przeznaczany 
do przewozu 15 osób wraz z 
bagażem; w wersji transporto 
wej zabiera ładunek o cięża­
rze 1500 kg, rozwija szybkość 
300 do 350 km na godzinę.

Rozwiązania konstrukcyjne 
samolotu odpowiadają współ­
czesnemu poziomowi techniki 
lotniczej i zostały zaprojekto­
wane z perspektywą orodukcji 
na co najmniej 10—15 lat.

PAP

* Krótko 4- krótko 4- krótlco * krótko * krótko * krótko' I

lejnych starć zbrojnych miedzy 
bojownikami Frontu Wyzwolenia 
Narodowego im. Sandino. a żoł­
nierzami Gwardii Narodowej dyk­
tatora Somozy. Według źródeł te- 
żinr.owych zginęło 15 osób.

Reforma rolna
W Afganistanie trwa rozdziela­

nie ziemi wśród bezrolnych chło­
pów. Jak informuje agencja Bach- 
tar, w prowincji Farah ziemie 
otrzymało 296 rodzin. Rozpoczęto 
rozdział ziemi w prov/incji Lag- 
man. Reforma rolna prowadzona 
jest zgodnie z ustawą wydaną nie­
dawno przez Radę Rewolucyjną.

Gospodarcze spotkanie
Wczoraj rozpoczęła się w Ko- 

lombo trzydniowa regionalną kon­
ferencja ministrów handlu krajów 
Azji w ramach przygotowania do 
V sesji UNCTAD, która odbędzie 
się w maju w Manili. W oracach 
konferencji uczestniczą przedsta­
wiciele około 40 krajów.

Nowe osiedla izraelskie
Sekretarz rządu izraelskiego, A. 

Naor oznajmił w niedziele, że 
Izrael zamierza zbudować trzy no­
we zmilitaryzowane osiedla ży­
dowskie na okupowanych teryto­
riach arabskich. Dwa z tych osie­
dli powstaną na zachodnim brze­

gu Jordanu a trzecie w strefie 
Gazy.

Przeciw terroryzmowi

Sekretarz generalny Komuni­
stycznej Partii Hiszpanii, S. Car- 
rillo, oświadczył, iż jego partia 
gotowa jest niezwłocznie podpisać 
porozumienie o consensusie wszy­
stkich sił politycznych zaintereso­
wanych zwalczaniem terroryzmu.

Kolejne dziecko z probówki

W niedzielę, w szkockim szpitalu 
w Glasgow urodziło się kolejne 
„dziecko z probówki”. Jest to 
drugi udany poród tego typu na 
terenie Wielkiej Brytanii i jak się 
przypuszczą trzeci na świecie.
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Grą „żółtą kartą” nazwa­
no w Republice 

Federalnej Niemiec pociąg­
nięcia części polityków opo­
zycyjnych partii unii chrze­
ścijańskich — CDU i 
zwłaszcza CSU. Bo to oni 
pozytywnie odpowiadają na 
chińskie próby wyciągnię­
cia dłoni wobec tych sił po­
litycznych w RFN, które 
demonstrują swoje nieza­
dowolenie z polityki od­
prężenia.

Używają przy tym nie­
raz argumentów najmniej 
pewnie i przez samych 
Chińczyków oczekiwanych. 
Bfj jakże inaczej traktować 
niegdysiejsze stwierdzenie 
Gerharda Schroedera, gło­
szące, że „chiński system 
wychowania nadaje się rów 
nież do wychowy wania nie­
mieckich dzieci”? Ale o 
ileż realniej i — wobec an- 
typokojowej i antyradziec­
kiej polityki chińskiej — 
niebezpieczniej brzmią sło- 
wa Hansa Filbingera, któ­
ry niedawno z powodu swej 
hitlerowskiej przeszłości 

■ zmuszony został do opusz­
czenia stanowiska premiera 
Badenii-Wirtembergii. sło­
wa głoszące: „Nie ma w ■ 
żadnym wypadku sprzecz­
ności interesów między na­
mi”.

Szczególnie znamiennie 
określa takie związki 
chińsko - zachodnioniemiee- 
kie stwierdzenie Otto von 
Habsburga, który po po­
wrocie z Chin miał podsta­
wy ogłosić, iż — jak mu 
się wydaje — w opinii 
Chińczyków Franz Josef 
Strauss jest, najbardziej 
znanym i cenionym poli­
tykiem europejskim, ucho­
dzi za symbol zjednoczenia 
europejskiego i współpracy 
europejsko-chińskie j.

Istotą tego więcej niż 
flirtu, określanego w Bonn 
stawianiem na. „żółtą kar­
tę” jest hołdowanie zasa­
dzie. że „wróg twojego wro­
ga jest twoim przyjacielem”. 
Właśnie w ten snosób nie­
którzy politycy CSU i CDU 
stara ja się wykorzystać 
wrogość ChRL wobec ZSRR 
jako argument przeciwko 
polityce wschodniej bań­
skiej koalicji socjnl-liberal- 
nej.

Jednak na szczęście nie 
tak wielu jest zaintereso­
wanych w tym., by polityka 
odprężenia potykała się o 
ową „żółtą kartę”.

TK

Zapowiedź międzynarodowej konferencji w Polsce

Uznanie dla działalności ZPP
na rzecz

Rok bieżący ogłoszony został 
przez Organizację Narodów 
Zjednoczonych Międzynarodo-
wym Rokiem Dziecka, 
z wielu przedsięwzięć, 
zowanych w ramach 
dów MRD w naszym

Jednym 
organi- 
obcho- 
kraju,

będzie międzynarodowa kon­
ferencja na temat ochrony pra 
wnej dziecka. O celach konfe 
rencji oraz ochronie interesu 
dziecka w ustawodawstwie poi 
skim i w praktyce sądowej mó­
wi przewodniczący komitetu or 
ganizacyjnego, sekretarz gene 
ralriy Z. G. Zrzeszenia Praw-
ników Polskich 
Kołodziej.

Stanisław

W obradach konferencji wcz 
mą udział przedstawiciele or­
ganizacji i środowisk prawni­
czych z krajów naszego konty 
nentu oraz pozaeuropejskich. 
Omówione zostaną między in­
nymi problemy ewolucji poję­
cia praw dziecka, odpowiedział 
ności rodziców, społeczeństw 
oraz organów państwowych za 
dziecko. Zaprezentowany zo­
stanie również dorobek Polski 
w dziedzinie tworzenia prawa 
i jego doskonalenia, jak też
stosowania 
chroniących 
rodziców.

W Polsce

norm prawnych 
dobro dziecka i

Ludowej ochrona

Prześladowanie 
sil lewicy w Egipcie 
Władze egipskie odmówiły 

gwmd człunKotu kierownictwa,
Narodowej
Jedności i

Postępowej Partii
(NPFJ)

na wyjazd z kraju.
zezwolenia 

, w cciu
wzięcia udziału w sesji Pale­
styńskiej Rady Narodowej, 
która w poniedziałek rozpocze 
ła obrady w Damaszku. Jak 
głosu opublikowane w Kairze 
oswiadczeme NPrJ, postępo­
wanie władz jest częścią skła 
aowa kampanii prześladowań, 
prowadzone i w Egipcie wobec
członków oartii lewicowych.

Zakazując członkom kierów 
nictwa NPPJ wyjazdu z kra­
ju, władze pozbawiły partię jej 
piawa do udziału w ogólno- 
arabskiej działalności’ naruszy 
ły więzi między społeczeń­
stwem egipskim a światem 
arabskim w najtrudniejszym 
dla niego okresie. (PAP)

ochrony praw dziecka
interesów dziecka jest przed­
miotem szczególnej troski pań 
stwa.

Jednym z wyrazów troski 
państwa o dobro dziecka jest 
zawarty w naszym ustawodaw 
stwie obowiązek alimentacji 
czyli zapewnienia dziecku śród 
ków utrzymania. Za interes owa 
nym i uprawnionym osobom 
stwarza się w dochodzeniu rosz 
czeń alimentacyjnych szczegół 
ne warunki. Nie mają one np. 
obowiązku uiszczania kosztów 
sądowych. Istotną rolę spełnia 
tu także fundusz alimentacyj­
ny utworzony na mocy ustawy 
w lipcu 1974 r., zgodnie z któ­
ra — w przypadku niemożliwo
ści wyegzekwowania 
czeń alimentacyjnych 
wiązek zapewnienia 
środków utrzymania 
organa państwa.

Szereg postanowień
cych dobro 
jest także 
nym.

Warto tu

świad- 
— obo- 
dzieeku 
przejęły

chronią
dziecka zawartych 
w Kodeksie Kar-

podkreślić, że pra
wo jest tym instrumentem, 
przy pomocy którego, państwo 
reguluje wszystkie kwestie 
związane z rodziną i dziećmi, 
a w naszych warunkach przy- 
znaje dobru dziecka wartość

Nagroda 
dla poznańskiego 

kompozytora
Jury dorocznej nagrody mu 

tycznej Związku Kompozyto­
rów Polskich pod przewodni­
ctwem Witolda Lutosławskie­
go przyznało nagrody na ros 
1979. Laureatami są: prof. Flo 
rian Dąbrowski z Poznania — 
za twórczość kompozytorska i 
w uznaniu zasług dla rozwo­
ju życia muzycznego w Polsce
oiaz Andrzej Hiołski za
wybitne - kreacje interpreta­
cyjne polskiej muzyki współ­
czesnej. (PAP)

GRATULACJE DLA J. M. GISGESA

65 rocznicę nrcdziin obchodził wczoraj Jan Maria Gisges, poeta, 
prozaik, publicysta, działacz społeczny i kulturalny. J. M. Gisges 
ukończył studia polonistyczne na Uniwersytecie Warszawskim. 
Podczas okupacji był działaczem podziemia antyhitlerowskiego, w 
latach 1943—1:145 był wię-ziony w obozach koncentracyjnych.

J. M, Gisges jest zaangażowanym działaczem kulturalnym. Przez 
wiele lat pełnił funkcję sekretarza ZG ZLP, jest prezesem koła ZSL 
przy ZLP, człomkiem Komisji Oświaty i Kultury NK ZSL.

Z okazji jubileuszu J. M. Gisges otrzymał gratulacje i życzenia 
dalszej owocnej pracy od najwyższych władz partyjnych i państwo­
wych, naczelnych władz NK ZSL, ministra kultury i sztuki, gos­
podarzy stolicy, a także kolegów pisarzy i czytelników. (PAP)

60-LEClE DWUTYGODNIKA „METALOWIEC"
„Metalowiec’1 — dwutygodnik Związku Zawodowego Metalowców 

obchodzi 60-lecie swego istnienia Z tej okazji wczoraj o^d^yło się
spotkanie Sekretariatu Zarządu Głównego Związku Zawodwrego 
Metalowców z zespołem redakcyjnym gazety. Najbardziej zasłużeni 
członkowie zespołu otrzymali odznaki związkowe i resortowe.

WYSTAWA „SZWECJA WCZORAJ I DZiS"
Szczecin stanowi ważne ogniwo w rozwijającej się współpracy Pol­

ski i Szwecji. Wyrazem tego jest zainaugurowany wczoraj w tym 
mieście cykl imprez obrazujących przemiany gospodarcze i społecz­
no-kulturalne, jakie zaszły w Szwecji w ciągu ostatnich stu lat. W 
zamku książąt pomorskich otwarto wystawę pod nazwą „Szwecja 
wczoraj i d.ziś”. Przedstawia ora szeroką panoramę życia i doko­
nań tego kraju. W Szczecinie otwarte zostaną też wystawy: litera­
tury szwedzkiej tłumaczonej na język polski, wydawnictw muzycz­
nych oraz wydawnictw Instytutu Szwedzkiego w Sztokholmie.

PAP

Niebezpieczeństwo lawin w Tatrach
Wczoraj centrala GOPR w 

Zakonanem ogłosiła alarm La 
wincwv. Auduie sie do tury­
stów abv wstrzymali sie 
Tatrach od wycieczek nowvżei

górnej granicy lasów. Na nar­
tach można bezoiecznie jeź­
dzić wvłaczin.Le na utartych 
szlakach w rejonie Kaspro- 
r.■ ego W i er chu, (PAP)

„G t O S W i E , K O P O l S K r

Kosmonauci krajów socjalistycznych 
przygotowują się do kolejnych lotów

nadrzędną. W naszym kraju do 
bro dziecka jest prawem naj­
wyższym i Polska należy do 
tych państw w świecie, w 
których do tej sprawy przywią 
zuje się wielką wagę.

Problemy prawne związane 
z rodziną i dziećmi pod ej mowa 
ne są na różnych płaszczyznach 
w działalności Zrzeszenia Praw 
ników Polskich. Nasza organi 
zacja — stwierdza S. Kołodziej 
— uczestniczy aktywnie mię­
dzy innymi w procesie tworze 
nia prawa, organizując środo­
wiskowe dyskusje nad projek­
tami aktów prawnych lub też 
zmian w obowiązujących prze 
pisach. Aktywność zrzeszenia 
w pracach na rzecz rodziny i 
dziecka nie ogranicza się tylko 
do działalności w kraju. W 
tworzeniu międzynarodowych 
norm prawa odnoszących się 
do rodziny i popularyzacji ini 
cjatyw Polskj duże zasługi po 
łożyli działacze naszego zrze­
szenia. Jednym z wyrazów u- 
znania dla dorobku prawnego 
Polski w ochronie interesów 
dzieci i rodziny oraz podejmo 
wanych przez nasz kraj inicja 
tyw, było powierzenie nam

14 i 15 stycznia 1969 roku w 
ZSRR wystrzelono na orbitę 
pilotowane statki kosmiczne 
„Sojuz-4” i „Sojuz-5”. W pier­
wszym wystartował Władimir 
Szatałow, zaś w drugim Boris 
Wołynow, Aleksiej Jelisiejew 
i Jewgienij Chrunow. 16 stycz 
nia oba statki połączyły się w 
kosmosie. Po raz Pierwszy na 
orbicie okołoziemskiej zaczęła 
funkcjonować stacja naukową, 
składająca się z dwóch kosmi 
ęznych pojazdów.

W dziesiątą rocznicę tego do­
niosłego wydarzenia w prasie 
radzieckiej ukazało się wiele 
artykułów oraz wywiadów z 
uczestnikami pionierskiego swt 
kania nad ziemią. Władimir 
Szatałow, który trzykrotnie la 
tał w kosmos, zaś obecnie jest 
szefem szkolenia kosmonau­
tów radzieckich, stwierdza, iż 
oierwsze połączenie dwóch pi 
lutowanych statków rozpoczę­
ło nowy etap w rozwoju świa 
towej kosmonautyki. Przede 
wszystkim, eksperyment ten 
dowiódł możliwości funkcjono 
wania na orbicie stacji nauko 
wych przez dłuższy czas. Nie­
bawem stacje takie skonstruo

wano potwierdzając nowe, 
ogromne perspektywy badań. 
Nad Ziemią nadal krąży stacja 
orbitalna nowej generacji „Sa 
lut-6", na której pokładzie 
przebywało niedawno sześć za 
łóg, w tym trzy międzynarodo 
we.

Generał Szatałow poinformo 
wał, iż obecnie w gwiezdnym 
miasteczku kontynuowane są 
przygotowania kosmonautów 
radzieckich i z innych krajów 
socjalistycznych do kolejnych 
lotów orbitalnych. Przeszkole­
nie przechodzą przedstawiciele 
Bułgarii, Kuby, Mongolii, Ru­
munii i Węgier. Szatałow pod 
kreślił, iż „loty kosmonautów 
radzieckich z kosmonautami 
krajów socjalistycznych w ra 
mach programu „Interkosmos” 
będą kontynuowane".

Mówiąc o dalszym rozwoju 
radzieckiej kosmonautyki Sza­
tałow oświadczył, że w naj­
bliższych latach w centrum 
uwagi znajdować się będzie 
Ziemia oraz badania przesfrze 
ni okołoziemskiej. Inne piane 
ty, podobnie jak dotychczas, 
będą badane przez automaty 
kosmiczne. (PAP)

Stosunki radziecko-amerykańskie
Dokończenie ze str. 1

zorganizowania właśni®,
międzynarodowej konferencji.

PAP

L. Woodcock
ambasadorem
USA w ChRl

Prezydent USA. Jimmy Car 
ter, mianował wczoraj Leonar 
da Woodcocka ambasadorem 
USA w ChRL. Jeśli Senat ame 
rykański zatwierdzi tę nomi­
nację, L. Woodcock obejmie 
nowę stanowisko 1 marca tego 
roku. Dotychczas pełnił on o- 
bowiązki szefa Amerykańskie­
go Biura Łącznikowego w Pe­
kinie. (PAP)

Tysiące demonstrantów w Pekinie
W poniedziałek grupa chłopom 

przybyłych do stolicy ChRL na 
piechotę z bardzo nieraz oddalo­
nych zakątków Chin, demonstro­
wała pod hasłami „żądamy żywno­
ści i pracy” przy wejściu do tzw.
miasta zakazanego dzielnicy.
gdzie mieszczą się siedziby władz

i rezydencje 
skich. Ocenia

przywódców chiń- 
się. ie w Pekinie

przebywa obecnie około 20 000 lu­
dzi z różnych regionów kraju, 
przybyłych, aby złeżyć skargi na
władze lokalne. Ludzie żyia
pod gołym niebem i często padają 
ofiarami prześladowań ze strony 
pekińskiej policji. (PAP)

5 osób zginęło, 48 rannych

Pod Gdańskiem autobus spadł z wiaduktu
Tragiczny w skutkach wy­

padek autobusowy wydarzył 
się wczoraj na międzynarodo 
wej trasie E-81 pod Gdań­
skiem. O godzinie 5.45 jadący z 
Nowego Dworu Gdańskiego do 
Gdańska autobus marki „Jelcz" 
należący do oddziału PKS w 
Nowym Dworze, przewożący 
ludzi do pracy w Gdańsku, 
spadł z 7-metrowej wysokości 
wiaduktu kolejowego nad tora 
mi do gdańskiej rafinerii. W 
wyniku wypadku 4 osoby zgi­

nęły na miejscu, 1 zmarła w 
drodze do szpitala, a 48 jest 
rannych, w tym kilka ciężko.

Natychmiastowej pomocy o- 
fiarom wypadku udzielali pra 
cownicy Gdańskich Zakładów 
Rafineryjnych, którzy pomogli 
zespołem służby zdrowia wydo 
bywać rannych z wnętrza zdru 
zwołanego autobusu. Przyczy­
ny wypadku bada prokuratura 
wojewódzka, MO i specjalnie 
powołana komisja gdańskiego 
Urzędd Wojewódzkiego. (PAP)

dalekiej przyszłości poświad­
czyć porozumienie swymi pod­
pisami — stwierdził L. Breż­
niew.

W ciągu ostatnich paru lat 
w stosunkach radziecko-ame­
rykańskich niewiele było ra­
dosnych momentów. Często 
trudno nawet zrozumieć upar­
te dążenie Waszyngtonu do 
szukania własnych korzyści w 
tym. co jest niekorzystne dia 
innych. Przecież wszystko to 
zostało już wypróbowane i to 
wielokrotnie przez amerykań­
skich polityków w okresie 
„zimnej wojny’’. Jednakże 
obiektywna rzeczywistość skło 
niła USA do wyciągnięcia wnio 
sku, że konieczna jest współ­
praca z ZSRR, zwłaszcza w 
zapobieganiu wojnie jądrowej 
i regulowaniu sytuacji kon­
fliktowych w różnych rejonach 
świata.

L. Breżniew stwierdził da­
lej, żc dobre sąsiedztwo — nie­
zależnie od różnic w systemach 
politycznych i zapatrywaniach 
— to najlepsza polityka w sto­
sunkach między państwami. 
Jestem też głęboko przekona­
ny — powiedział — że stosun­
ki radziecko - <i nery kańskie 
istotnie mogą być nie tylko 
normalne, lecz naprawdę do­
bre. Swego czasu zostały już 
położone podwaliny pod osią­
gnięcie tego celu, lecz- później 
na drodze do niego wzniesiono 
sztuczne przeszkody. które 
mogą i powinny zostać usunię­
te.

Insynuacje o „zagrożeniu ra­
dzieckim” nie są nową sprawą 
— oświadczył L . Breżniew. 
Wielokrotnie mówiono o nim 
na Zachodzie od czasów paź­
dziernika 1917 r. Teraz, kiedy 
odprężenie daje się dość wy­
raźnie odczuć na kontynencie 
europejskim, kiedy ogólnoeu­
ropejska konferencja w Helsin­
kach wskazała drogi rozszerze­
nia pokojowej współpracy, a w 
Wiedniu toczą srę rokowania

Decyzje KSR
Dokończenie ze str. 1

rx>c:agów w celu maksyma]- 
titgo wykorzystania uciągu lo 
Komotyw i utrzymanie ustało 
r.vch szybkości handlowycn 
pociągów, oszczędniejsze gos- 
u od arowa nie energia elek­
tryczna i materiałami budow­
lanymi. a także zmniejszenie 
uracy w godzinach nadliczbo­
wych i ograniczenie wyjaz­
dów służbowych.

W sumie kolejarze leszczyn 
scy musza więcej przewieźć 
dysponując nie zmienionym 
od ubiegłego roku potencja­
łem. (tt)

Zmarło 31 dzieci

Specjalna komisja bada przyczyny 
groźnej choroby w okolicach Neapolu

Włoscy eksperci próbują roz 
poznać tajemniczą chorobę 
wśród neapolitańskich dzieci 
która zebrała tragiczne żniwo 
W wyniku masowej infekcji 
o nieznanym pochodzeniu w 
Neapolu i okolicach zmarło 31 
dzieci w wieku od kilku mie­
sięcy do trzech lat. Jedna z 
hipotez postawioinych przez 
naukowców iest. że chodzi tu 
o „chorobę legionistów”, któ-

:ici bakterie niedawno udało 
sie wyodrębnić w Stanach 
Zjednoczonych.

Lekarze miejstkiiego szpitala 
„Santobono”. w którym nastą 
piły zgony sa natomiast prze 
konani. że chodzi tu o choro­
bę atakująca wyłącznie dzie­
ci Przypomina sie. że choro­
by o podobnych symptomach 
odnotowano już w przeszłości’

PAP
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w sprawie obniżenia poziomu 
k on frer t a cj i m i 1 i t arn ej, zu ó w 
podnosi się wrzawę o „radzie­
ckim zagrożeniu wojskowym 
dla Europy Zachodniej”.

Najwidoczniej komuś na Za 
chodzie bardzo się nie podoha 
odprężenie polityczne, a /.wlasz 
cza zamiar umocnienia go przez 
zmniejszenie koncentracji sił 
militarnych obu stron w cen­
trum Europy.

Odpowiadając na pytanie doty­
czące normalizacji stosunków mię 
dzy Waszyngtonem a Pekinem o- 
raz przyszłości stosunków radziec 
ko—chińskich, Leonid Breżniew 
oświadczył, że gdzieniegdzie na Za 
chodzie rodzi się pokusa posłuże­
nia się Pekinem dla wywierania 
nacisku na świat socjalizmu. Taka 
polityka jest awanturnictwem, 
bardzo niebezpiecznym dla sprawy 
powsz ec hn ego po k o j u.

Nie chodzi bynajmniej o nawią­
zanie stosunków dyplomatycznych. 
Podejmowane są jednak próby o- 
śmielenia wszelkimi sposobami i 
zachęcania przynętami o charakte 
rze ekonomicznym i inny m tych, 
którzy stojąc na czele jednego z 
największych krajów świata, otwar 
cie deklarują swą wrogość wobec 
odprężenia, rozbrojenia i stabili­
zacji na świecie, którzy zgłaszają 
roszczenia terytorialne wobec wie 
lu krajów i organizują przeciw 
nim prowokacje, którzy uznali 
wojnę za nieuniknioną. Jest to 
igranie z ogniem — stwierdził L. 
Breżniew.

Mówiąc o zastosowaniu aktu 
końcowego z Helsinek w poli­
tyce wewnętrznej Związku Ra 
dzieckiego L. Breżniew stwier 
dził, że ZSRR jest za całkowi­
tym wcieleniem w życie tego 
aktu we wszystkich jego czę­
ściach. Związek Radziecki jest 
zresztą jedynym na świecie 
krajem, którego konstytucja 
zawiera wszystkie dziesięć za 
sad stosunków międzynarodo­
wych, znajdujące się w akcie 
końcowym. (PAP)

Poznańskie Biuro Prognoz Insty 
tutu Meteorologii i Gospodarki 
Wodnej przewiduje na dziś w Wiel 
kopolsce. zachmurzenie duże, o- 
kresami opady śniegu.

Temperatura minimalna od mi­
nus 4 do minus 6 stopni, maksy­
malna od 0 do minus 2 stopni. 
Wiatry słabe i umiarkowane z 
kierunków północno-wschodnich.

Wczoraj o godz. 19 zanotowano 
następujaee temperatury; w Po­
znaniu O stopni, w Kaliszu. Koni­
nie i Lesznie minus 1 stopień, w 
Pile plus i stopień; ciśnienie 
759,6 mm.

Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował Wojciech Nentwig

KSIĄŻKA — RUCH"; POZNAN, UL. GRUNWALDZKA 19.
Prenumerata: wotaty o'zyimuia oddziały RSW 
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nia) poprzedzaiaceao okres orenumąraty: na miesiąc 
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30 lat RWPG

Wspólnota równych
szmat czasu dla 

^J|_|.iiejednej fabryki czy 
spółdzielni. Jeśli zaś od 

30 lat współpracuje ze sobą sos 
podarczo ęrupa państw, w ra­
mach stworzonej wspólnie or­
ganizacji. to iest to już ewe­
nement w skali światowej.

W roli takiego jubilata wy­
stępuje w styczniu Rada Wza­
jemnej Pomocy Gospodarczej. 
Bowiem właśnie 30 lat temu, w 
styczniu 1949 roku na naradzie 
w Moskwie przedstawiciele 
Bułgarii. Czechosłowacji. Pol­
ski, Rumunii, Węgier i Związ­
ku Radzieckiego powołali do 
życia RWPG. Potem kolejno w 
skład członków Rady przyjęto 
jeszcze Albanię (od 1961 nie 
bierze udziału w pracach 
RWPG), NRD. Mongolię, Ku­
bę. a w roku minionym Wiet­
nam.

Tak więc RWPG powstała w 
okresie „zimnej wojny” i blo­
kady gospodarczej stosowanej 
zwłaszcza przez USA. Właśnie 
w roku 1949 Kongres USA u- 
chwalił ustawę „Export Con- 
trol Act”. na mocy której ore 
zydent mógł zakazać ekspor­
tu dowolnego towaru do ja­
kiegokolwiek kraju. Motywem 
przewodnim powstania Rady 
była jednak nie tylko chęć sa­
moobrony, ale również potrze 
ba stworzenia organizacji, przy 
pomocy której mógłby się 
szybciej dokonywać rozwój gos 
podarcz' 'aństw wchodzących 
w jej skład.

r—-——-------------  
J Nie zawsze na linii

Okrągłe.
i nieokrągłe

^jednoczenie przedsiębiorstw Tej Sa- 
mej Branży kończy trzeci rok swo­
jego działania. Z tej okazji organi­

zuje impiczę z takim programem:
1. . eferat podsumowujący dorobek 

trzechlecia, 2 wręczenie odznaczeń resor­
towych i dyplomów uznania; 3. występy 
artystyczne, 4. wspólny obiad.

Uroczystości te rozpoczynają się o godzi 
nie 10, a kończą o 18, Uczestniczą w nich 
niemal wszyscy pracownicy zjednoczenia 
oraz po kilku przedstawicieli 14 przedsię­
biorstw rozsianych po całej Polsce.

Gminne koło organizacji społecznej chce 
urządzić wieczornicę, upamiętniającą waz 
ne wydarzenie. Z tej przyczyny zwołuje 
swoich członków i zaprasza wszystkich 
zainteresowanych. Rozpoczyna się rzecz o 
godzinie 16, w obecności około 120 osób 
Imprezę wypełniają dwa wystąpienia o 
dorobku koła, które działa rok oraz popi­
sy miejscowego chóru.

Złośliwie rzecz kwitując, można powie­
dzieć, że jeśli tale dalej pójdzie, to zacz- 
ną krążyć zaproszenia na miesięcz- 
n i. c e:

„Nasza instytucja działa już 9 miesięcy. 
Z tej okazji odbędzie się uroczysta akade­
mia, połączona...”

Szyderstwo jest tu protestem przeciw 
zarzuceniu tradycji, która kazała święto­
wać tylko wówczas, kiedy rocznice były 
okrągłe i bardziej „sędziwe” (20, 25, 30, 50, 
i więcej lat).

Przeciwnicy częstego świętowania wska 
zują też na jego koszty. Wynikają one nie

Chęć współpracy i pomocy 
wyraziły kraje wtedy dość bied 
ne, o słabo rozbudowanym 
przemyśle, nie posiadające tra 
dvcji zbyt rozwiniętej współ­
pracy wzajemnej. W okresie 
międzywojennym Bułgaria, Ru 
munia. Węgry czy też Polska 
stanowiły przecież zaplecze su 
rowcowo-rolnicze krajów naj­
wyżej rozwiniętych. Na przy­
kład w przypadku Polski u- 
dział żywności, surowców i 
półfabrykatów sięgał w eks­
porcie 90 procent (Rumunia — 
99 procent). Wzajemna wymia 
na między tymi krajami nie 
przekraczała 10 procent obro­
tów, a wymiana z ZSRR sięga 
ła zaledwie 2 procent całości 
obrotów handlowych tych 
państw. Trzeba o tym pamię­
tać przy porównaniach wyni­
ków osiągniętych przez kraje 
RWPG z rezultatami współpra 
cy państw tworzących zachod­
nioeuropejska EWG — Euro­
pejską Wspólnotę Gospodar­
czą. Na początku lat pięćdzie­
siątych dochód narodowy przv 
padajacy na jednego mieszkań 
ca był w krajach należacvch 
dzisiaj do EWG ponad dwu­
krotnie wyźszv niż w pań­
stwach socjalistycznych, zaś 
zróżnicowanie poziomu gospo­
darczego między krajami 
RWPG bvłp nieporównywalnie 
większe niż wśród państw 
późniejszego Wspólnego Ryn­
ku.

Zrozumiałe zatem jest, iż w 

tylko z zastąpienia pracy uczestnictwem 
w obchodach. Chodzi także o wydatki na 
przejazdy uczestników, ich zakwaterowa­
nie, wyżywienie, no i oczywiście wydatki 
na imprezę (czasami trzeba zapłacić tylko 
za dekorację sali, czasami za jej wynaję­
cie i występy artystyczne).

Sporo ludzi ma jednak odmienne zda­
nie na temat świętowania. Utrzymuje, że 
jego ocena jedynie w kategoriach ekono­
micznych, to spłycanie zagadnienia. Goto­
wa jest wszakże polemizować również w 
kwestii kosztów, podając przykłady obcho 
dów rocznicowych, bez odrywania ludzi 
od pracy. Powstały zaś z tej okazji spo­
łeczne korzyści w postaci bezinteresow­
nych przedsięwzięć, związanych z oprawą 
obchodów.

Najważniejsze są — poiciadają inni — 
niewymierne korzyści rocznic i świąt, 
kształtowanie świadomości społecznej, po­
glądów i postaw, wzmacnianie więzów so­
lidarności środowisk i członków organiza­
cji, szerzenie wiedzy, dostarczanie przezyć 
estetycznych. Można to wszystko osiągnąć 
także wówczas, gdy rocznica jest „nieokrą 
gła” i skromna — taka jak wspomniane 
trżylecie zjednoczenia. Nie umniejsza ona 
przecież satysfakcji pracownika, repre­
zentującego zakład na obchodach roczni­
cowych, jeżeli owo reprezentowane stanc- 
wi formę wyróżnienia za dobrą pracę.

A obchody pierwszej rocznicy pod ja­
kimś pretekstem? Tez może przynieść ko­
rzyści. Impreza odbywała się bowiem w 
gminie, a w niejednej poza pracą i okre 
śloną rozrywką (telewizja i spotkania w 
małych gronach) nic się nie dzieje. Cóz 
złego więc w tym — mówią niektórzy — 
że było trochę „pompy”, skoro spotkało 
się wielu obywateli, wymieniło poglądy, 
obejrzało popisy zespołu artystycznego. 
Był to przecież czas spędzony pożyteczniej 
niż na obserwowaniu przygód Kojaka.

' MARIUSZ ŁUKOWSKI

pierwszym okresie RWPG naj 
ważniejsze były przedsięwzię 
cia umożliwiające wyjście z za 
cofania gospodarczego, tworze 
nie przemysłu i pomoc wzajem 
na, świadczona zwłaszcza słab 
szym partnerom, po to, aby 
doprowadzić do pewnego zrów 
nania poziomu poszczególnych 
gospodarek. Prawdziwe pro­
cesy integracji ekonomicznej, 
kooperacji i specjalizacji rozoo 
czynają się w latach siedem­
dziesiątych.

Przełomowa była XXV se­
sja RWPG w roku 1971. Uchwa 
łono na niej kompleksowy pro 
gram integracji, którego reali 
zację rozłożono na 15—20 lat. 
Od tego czasu 'wprowadzono 
też koordynację planów. Na 
XXIX Sesji w roku 1975 przy­
jęto bardziej szczegółowy plan 
przedsięwzięć integracyjnych 
na lata 1976—1980. Obejmuje 
on m. in. realizację 10 wiel­
kich inwestycji wartości 9 mld 
rubli; są wśród nich obiekty 
su r o w c owo -energetyczne, t ak ie 
jak gazociąg orenburski, kom­
binat celulozowy w UsT. — 
Tlimiu i kijemb:jewski kombi 
nat azbestowy. Te i inne przed 
sięwzięcia realizowane są przy 
pomocy kredytów Międzynaro 
dowegp Banku Inwestycyjne­
go, działającego od roku 1970. 
W latach 1971—1977 oddano 
do eksploatacji 30 obietków kre 
dytowanych przez ten bank.

Nie sposób w jednym arty­
kule dokonać oceny minionych 

30 lat działalności RWPG. Trud 
ne byłoby nawet wymienienie 
niektórych tylko przedsięwzięć 
w zakresie integracji, koopera 
cji i specjalizacji oraz wzajem 
nej pomocy. Można natomiast 
— posługując się danymi sta­
tystycznymi — pokazać pozy­
cję jaką zajmują obecnie kra­
je RWPG w gospodarce świa­
towej.

Otóż w państwach należą­
cych do RWPG zamieszkuje za 
ledwie 9 procent ludności świa 
ta, wytwarza się w nich nato 
miast 18—25 procent świato­
wego produktu brutto i 27—33 
procent światowej produkcji 
przemysłowej. Znacząca jest 
zwłaszcza rola, jaką te kraje 
— niegdyś rolnicze — odgrywa 
ją w produkcji przemysłowej 
W latach 1960—1977 produkcja 
przemysłowa świata wzrosła o 
2,7 raza, w tym w RWPG 3,6 
raza, a w EWG 1,9 raza. O dv 
namicznym rozwoju przemysłu 
najlepiej świadczy udział- wy­
robów przemysłowych w cało­
ści eksportu. Wynosi on od 40 
procent w przypadku ZSRR do 
81,6 procent w NRD (Polska 
63.6 procent). Mimo że kraje 
RWPG w coraz większym stop 
niu oddziaływają na gospodar 
kę światową, to ich udział w 
handlu światowym jest daleko 
skromniejszy niż w produkcji 
i wynosi około 10 procent, a 
więc jest trzykrotnie mniejszy 
niż wkład krajów RWPG na 
przykład w dziedzinie produk 
cji przemysłowej.

Najbliższe lata dla krajów 
RWPG to przede wszystkim 
doskonalenie przedsięwzięć w 
zakresie poprawy efektywno­
ści gospodarowania.

M A REK PRZYBYLSKI

Super - wysokie
napięcie mocy

Nowe wyposażenie laborato­
rium wysokich napięć Instytutu 
Budowy Transformatorów w Za- 
porożu w Związku Radzieckim 
zaspokoi potrzeby przemysłu ener 
getycznego do roku 2000. Prze­
prowadzać tu można próby trans 
formatorów mocy o super wyso­

kich napięciach.
Na zd.ęciu: urządzenie na prąd 
stały o napięciu 2 500 000 volt.

CAF — TASS

Turniej UEFA i mistrzostwa świata
najważniejszymi imprezami młodych piłkarzy
Ubiegły rok polscy młodzi 

piłkarze zakończyli dodatnim 
bilansem. Piłkarska reprezen­
tacja Polski juniorów rozegra 
ła 39 spotkań — 17 meczów 
przyniosło zwycięstwo naszym 
piłkarzom, 15 zakończyło się 
remisami, 9 porażką. Najwięk 
szym sukcesem ubiegłego roku 
dla naszych juniorów było trze 
cie miejsce w turnieju UEFA. 
Właśnie ta trzecia lokata dała 
im prawo gry w mistrzostwach 
świata, które odbędą się w Ja 
ponii.

J. McEnroe wygrał 
turniej Masters

W finałowym pojedynku turnie 
ju tenisowego Masters w Nowym 
Jorku zmierzyli się 19-letni John 
McEnroe i 35-letni Artur Ashe. 
Zwyciężył McEnroe 6:7. 6:3, 7:5.

PAP

Siatkarze AZS 
przegrali w Bukareszcie
W rozegranym w Bukareszcie 

pierwszym półfinałowym meczu 
Pucharu Europy, siatkarze AZS 
Olsztyn przegrali z mistrzem Ru­
munii zespołem Steaua Bukareszt 
0:3 (7:15. 13:15. 8:15). (PAP)

Udane tournee szczypiornistów Grunwaldu
Sukcesem szczypiornistów po 

znańskiego Grunwaldu zakoń­
czyło się ich tournee po RFN. 
gdzie przebywali przez szesna 
ście dni. począwszy od 27 grud 
nia ubiegłego roku. W tym cza 
sie rozegrali trzynaście spot­
kań wygrywając dwanaście. 
Ostatni pojedynek zremisowali.

Oto wyniki kolejno rozegra 
nvch spotkań: z Vechtą 39:22, 
z VfL Hameln 26:20, z TV Hu 
de 35:19, z SC Goettingen 29: 
17, z Damme Rot-Weiss 24:13, 
z PSV Hannover 23:16. W tur 
niej u w Flensburgu wojskowi 
uzyskali kolejno następujące

Po siedmiu kolejkach spotkań 
bardzo dobrze spisujący sie w bie­
żącym sezonie koszykarze Lecha 
zostali samodzielnym liderem roz­
grywek ekstraklasy.

Trener zespołu — WIKTOR HA- 
GLAUER: Z postawy moich ood- 
omecznych jestem bardzo zadowo­
lony. Liczyłem, że będą grać do­
brze; nie myślałem jednak, że for­
ma będzie aż tak wysoka Prze^ 
rozgrywka-mi było bowiem w sek­
cji sporo problemów, które jednak 
dzięki pomocy różnych instytucji 
oraz ludzi spoza klubu udało sie 
rozwiązać. Obciąłbym zaznaczyć, 
że w żadnym jeszcze meczu nie 
mogliśmy wystąpić w najsilniej­
szym składzie. Początkowo kon­
tuzjowany był Kostencki. teraz 
natomiast nie mo’4 grać: Tybin- 
kowski, Błaszczak i Maserok. 
Przed Lechem wyleniła sie szansa 
na awans do finałowej czwórki. 
Droga do niej iest jednak bardzo 
trudna. Spośród 7 kandydujących 
do finałowego grona zespołów 
Lech miał dotychczas najkorzyst­
niejszy układ spotkań (5 meczów 
u siebie, 2 na wyjeździe). Przy 
wyrównanej stawce drużyn trzeba 
nie tylko walczyć o zwycięstwo w 
każdym pojedynku, ale.'również

Turniej UEFA — 79, które­
go gospodarzem będzie Austria 
oraz mistrzostwa świata — to 
najważniejsze tegoroczne im­
prezy naszych juniorów. W eli 
minacjach turnieju UEFA poi 
scy piłkarze mają doskonałą 
pozycję wyjściową. Pierwszy 
mecz Polacy wygrali wysoko 
z Turcją — 5:0. Wynik ten po 
winien być wystarczającą za­
liczką przed spotkaniem re­
wanżowym, które odbędzie się 
14 kwietnia w Turcji. (PAP)

Czwarte miejsce
piłkarzy Lecha

na turnieju w Cottbus
Piłkarze Polonii Bytom za­

jęli drugie miejsce w halo­
wym. międzynarodowym tur­
nieju piłkarskim rozegranym 
w Cottbus (NRD). W decydu­
jącym meczu orzegrali oni 
0.2 (0:0) z Dynamem Berlin.

W spotkaniu o trzecie miej 
sce FC Magdeburg pokonał 
Lecha Poznań 3:1. (PAP) 

wyniki: z reprezentacją Finlan 
dii (do lat 23) 17:10, z THW 
Kilonia 14:13, z reprezentacją 
Flensburga 12:9, z MTV Luene 
burg 28:18, z Netelstaedt 24:21, 
z Wuppertulth 37:24 oraz z 
Gensungen 22:22.

&
W Płocku zakończył sie trzy­

dniowy turniej szczypiornistów w 
którym uczestniczył miedzy inny 
mi zespół poznańskiego AZS. Za­
jął on ostatecznie trzecie miejsce 
przegrywając swój mecz z Wis­
ła Płock 23:28 i Pogonią Szczecin 
25:31. W ostatnim pojedynku aka 
demicy zremisowali z Chrobrym 
Głogów 22:22. (kar) 

o najkorzystniejszą różnice ma­
łych punktów, bowiem właśnie 
c.ne mogą w końcówce decydować 
o ostatecznym układzie tabeli.

Nadal poniżej oczekiwań spisują 
sie koszykarki zespołu mistrza 
Polski — AZS. Po dwóch kolej­
nych porażkach w meczach wy- 
iazdowych. maja one inż nikłe 
szanse na wywalczenie miejsca w 
pierwszej trójce.

Trener drużyny — BRONISŁAW 
WIŚNIEWSKI: Przebieg tegorocz­
nych rozgrywek nie jest dla mnie 
niespodzianka W ostatnich dwóch 
sezonach każdy z ligowych klu­
bów doznał wzmocnienia, a AZS 
-przeciwnie — został osłabiony. 
Nasz klub opierając sśe na włas­
nych wychowankach, miał zawsze 
dość skromną kadrę zawodniczek 
zdolnych do gry na wysokim po­
ziomie. Odejście Zielarskiej dodat­
kowo pogorszyło sprawę. Trudno­
ści kadrowe najwyraźniej odzwier­
ciedliły się w niedzielnym meczu 
vz Krakowie. Pod nieobecność- 
kontuzjowanej Ludwiczak i mają­
cej zakaz gry w jednym spotka­
niu Haberowej. występować mu- 
siały mniej rutynowane koszykar- 
ki. które nie podołały trudnemu 
zadaniu, (wał)
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IGNACY PELOWSKIBENIGNA NOWAKMARIAN CZECHOSKI
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 17 bin.

150-U3 149-U3

ELEONORA ADAMSKAWERONIKA SOBIERAJSKA

W smutku pogrążona
RODZINA

Dob rz yc k lego 21. 14S-U379397gUl Pasieka 32. Mogiln®. T9900g

Chrzypsko Wielkie, 
dawniej Poznań. Zagórze 13 m. 5.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 17 bm. o go­
dzinie 15 na cmentarzu winiarskim.

Pogrążona w smutku

mamusia, śp.

Prosimy o nieskładanie kondolencji.
147-U3

cmentarzu św. Wawrzyńca

W Smutku pogrążona
RODZINA

Pogrzeb odbędzie się w czwartek. 18 bm. 
o godz 10.10 na cmentarzu junikowskim.

Mąż i rodzina
153-U3

X Dnia 12 stycznia 1979 r. zmarła, przeżywszy 
T lat 32 nasza ukochana żona, matka, teścio­
wa i babcia, śp.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 17 bm. 
o godz. 13 na cmentarzu na Miłostowie.

W głębokim smutku pogrążona 
żona z córką i rodziną 

151-U3

dzinie 13.30 na 
w Gnieźnie.

739S2g

Pogrzeb odbędzie się w środę, 17 bm. o go­
dzinie 12 w Chrzypska Wielkim.

W smutku pogrążeni 
mąż z dziećmi i rodzina

J. Dnia 12 stycznia 1979 r. zmarł przeżywszy 
I lat 69 ukochany mąż, ojciec, teść, dziadek, 
brat i wujek, śp.

Gniezno. Poznań,

tW dniu 13 stycznia 1979 r. zmarła w 40 roku 
życia nasza ukochana maleńka, żona, cór­

ka, kuzynka i bratowa
z MICHALAKÓW

ZOFIA KOTECKA 

j- Dnia 14 stycznia 1979 r. zasnęła w Bogu na- 
I sza ukochana matka, teściowa, babcia 1 pra­
babcia, śp.

WANDA DZIERZGOWSKA
ppor., powstaniec wielkopolski,

odznaczona Krzyżem Kawalerskim 
rodzenia Polski, Wielkopolskim 

Powstańczym.
Pogrzeb w środę, 17 bin. o godz. 

taizu sołackim, ul. Lutycka.
79387g ROD

Orderu Od- 
Krzyżem

14 na cmen-

Ul. Sokoła 7 m. 29.aa

Dnia 14 stycznia 1979 roku zasnęła w Bogu 
po ciężkich cierpieniach nasza ukochana 

mama, teściowa, babcia i prababcia, śp.

FELICJA STACHOWIAK
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 17 bm. 

o godz. 14.30 na cmentarzu junikowskim.
W głębokim smutku pogrążona

RODZINA
Ul. Mottego 3 m. 11.

Dnia H stycznia 1979 r. zasnął w Bogu, bliski 
naszym sercom, w 92 roku życia

STANISŁAW KOPYDŁOWSKI
emeryt PKP

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 13 bm. 
o gódz. 10.59 na cmentarzu junikowskim.

Strapiona

tDnia 13 stycznia 1979 r. zmarła moja naj­
ukochańsza żona, mamusia, teściowa, bab­

cia i prababcia, śp.

LUIZA KOŹLAREK
primo voto Kaczmarek

Pogrzeb w środę, 1>7 bm. o godz. 14 na cmen-

J. Dnia 12 stycznia 1979 r. zmarła, opatrzona 
I Sakramentami św., przeżywszy lat 54 naj- 

droższa żona, troskliwa

o godz. 10.30 na cmentarzu górczyńskim.
W smutku pogrążony 
mąż z córką i rodziną

Ul Hibnera 14 m. 15.

4- Dnia 13 stycznia 1979 r. zmarła ukochana 
• matka, teściowa i babcia w 79 roku życia, 
śp.

Dnia 12 stycznia 1979 r. zmarła, namaszczo­
na Olejami św., przeżywszy lat 79 nasza naj­

droższa żona, matka, siostra, teściowa, 
babcia, prababcia, śp.

AGNIESZKA KACZMAREK 
primo voto Stary brat

Pogrzeb odbędzie się w środę, 17 bm. o go­
dzinie 11 na cmentarzu górczyńskim.

RODZINA
Meksyk, Warszawa, Wschowa, Szczecin.

T!i909g

tDnia 12 stycznia 1979 roku zmarł nasz wspa­
niały mąż, ojciec, teść i dziadek, śp.

Msza św. żałobna w kościele w Skórze wie 
w środę, dnia 17 bm. o godz. 12, po czym po­
grzeb z kaplicy cmentarnej w Skórzewie.

RODZINA

tDnia 15 stycznia 1979 r. zasnęła w Bogu w 
93 roku życia nasza kochana ciocia, śp.

HELENA RADOMSKA 
z domu Jarosz

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 18 bm. o go­
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STYCZEŃ 
16 

Wtorek

Ł TEATRY J
OPERA — g. 19 „Baron cygań­

ski”.
MUZYCZNY — g. 19 „Wesele 

Fonsia”.
POLSKI — g. 19 „Dno nieba”.
NOWY — g. 19 „Łaźnia”.

Ł KINA ~1
KDF MUZA — g. 15.30, 17.45 

„Kariera na zlecenie” (fr. 18 1.), 
g. 20 DKF „Kamera” (s. zamkn.).

KDF PAŁACOWE — g. 13.30 
„Barwy ochronne” (poi. 15 1.). g. 
16.30 Impreza noworoczna dla dzie 
cŁ g. 19.30 DKF.

APOLLO — g. 10, 12.30, 15. 17.30, 
20 „Bez znieczulenia” (poi. 18 1.).

BAŁTYK — g. 10, 12.30, 15 „Ab- 
ba” (szwedz. b. o.), g. 17.15. 20 
„Bitwa o Midway” (amer. 15 1.).

GONG — g, 10, 12.30, 15, 17.30. 20 
„Serpico” (amer. 18 1.).

GWIAZDA — g. 10, 12, 14. 16, 20 
„Rafferty i dziewczyny” (amer. 15 
1.), g. 18 „Milczącą gwiazda” (poi. 
b. o.).

JAGIELLONKA — g. 16, 18, 20 
„Skrzydełko czy nóżka” (fr. b. o.).

MALTA — g. 16, 18, 20 „Męskie 
sprawy” (bułg. 18 1.).

MINIATURKA — g. 15,30 „Po­
wrót różowej pantery” (ang. 12 1.), 
g. 17.30, 19.30 „Odrażający, brudni, 
źli” (wł. 18 1..)

OLIMPIA — g. 15. 17.30, 20 „Nie­
zwykła Sarah” (ang. 12 1.).

OSIEDLE — g. 16. 19 „Zamach w 
Sarajewie” (jug. 15 1.).

PANCERNIAK — g. 17. 19.30 
„Anno domini 1573” (jug. 18 1.).

RIALTO — g. 10, 12.30 „Przeło­
my Missouri” (amer. 15 1.). g. 15.30. 
17.30, 19.30 ,,Próba ognia i wody” 
(poi. 15 1.).

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 15, 
17. 19 „Te niebezpieczne drzwi na 
balkon” (radź. 15 1.).

TĘCZA — g. 15.15. 17.30. „Hale 
Szpic bródka” (poi. 15 1.). g. 19.30 
„Tajemniczy blondyn w czarnym 
bucie” (fr. 15 1.).

WILDA — g. 10. 13.15, 16.30, 19.45 
„O jeden most za daleko” (ang. 
15 1.).

Zoo (stare) — ul. Zwierzyniecka 
i (nowe) ul. Krańcowa od g. 9 do 
zmroku.

£ PVgUKV %

SZPITALE: interna, chirurgia, 
okulistyka, neurologia — ul. Wal­
ki Młodych 7; laryngologia — ul. 
Przybyszewskiego 49.

Wojewódzka Stacja Pogotowia 
Ratunkowego w Poznaniu, ul. 
Chełmońskiego 20 — tel. 66-00-3(5: 
nagłe zachorowania w domu, po­
rady lekarskie tel. 637-35: wypad­
ki uliczne i w miejscach publicz­
nych -- 999.

Podstacje: ul. Bukowa 1. tel. 
22-12-61; Osiedle Piastowskie 18 
tel. 722-24; ul. Ugory, tel. 205-431 
ul. Kościuszki 103. nagłe zachoro­
wania w domu. tel. 544-44 wypad­
ki uliczne i w miejscach publicz­
nych tel. 544-46: Luboń, tel. 120-309 
Swarzędz, tel. 309 i 544-44.

Centralny Ośrodek Informacji 
Poznańskiej Służby Zdrowia czyn 
nv codziennie — g. 7—22. tel. 989.

Telefon Zaufania — 938 czynny 
od gcdz. 15.30—7.30, al. Marcinków 
skiego — dyżuruje lekarz psychia 
tra. Porady prawne głównie z za 
kresu prawa rodzinnego, opiekun 
czego, lecznictwa odwykowego 1 
chorób społecznych, tel. 522-51, 
czynny w wyżej podanych godzi­
nach. W niedziele i święta obie 
placówki czynne cała dobę.

Apteki tylko dyżury nocne: 
Dąbrowskiego 140/142. Główna 12. 
Kórnicka 24, Dzierżyńskiego 343, 
Mickiewicza 22, Słowiańska. Sta- 
rołęcka 1, Głogowska 107 109. al. 
Marcinkowskiego 11 (całą dobę).

I__ «ĄDióL__J
PORGKAM I: 6 Sygnały dnia; 

9.05 Cztery pory roku: li.25 Nie­
zapomniane stronice — „Ferdy­
durke” — fragm. pow. W. Gom­
browicza: 11.35 Cztery pory ro­
ku; 11.40 Tu radio kierowców: 12.25 
Mozaika polskich melodii z Rze- 
szowa; 13.01 Stara i nowa muzyka 
wojskowa; 13.20 Comba jazzowe; 
13.10 Kącik melomana; 14 Studio 
„Gama’ ’(ok. g. 14.05 — Infor. dla 
kierowców): 14.20 Studio Relaks; 
14.25 Studio „Gama” c. d.: 15.05 
Korespondencja z zagranicy; 15.10 
Stud'o „Gania” (d.c.) ok. g. 15.45 
inf. dla kierowców; 16 Tu Jedyn­
ka.; 17.30 Radiokurier; 18 Tu 
Jedynka c. d.; 18.25 Nic tyl-
ko dla kierowców: 18.35 Prze­
boje, przeboje; 19.15 Kiermasz 
polskiej piosenki: 19.40 Mu­
zyka ludowa Bałkanów; 20.05 Konc. 
życzeń; 21.05 Olimpijski alert <nto 
dzieży — Moskwa 80: 21.28 Utwory 
S. Moniuszki: 22.00 Tu Radio kie­
rowców; 22.23 Szczecin na nitwz 
noj antenie; 23. Wiła Was Pol­
ska — mag. słowno-muz.: 23.10 
Konc. życzeń Od Polonii dla ro­
dzin w kraju.

WIADOMOŚCI; 1. 2. 3, 5, 9. 10. 
11. 12.05. 15. 19, ”0. 2>.

PROGRAM II: 8.01 Dialogi i 
zbliżenia: 9.30 Moto-sprawy: *M0 
Dla przedszkoli: „Żywo re/klama” 
— cz. 11 ser. słuch.; 10 Szpilki dla 
każdego; 10.39 Mistrzowie ra<i- 
mu; 10.40 Audycja Pt. Postawy”: 
11 Sonaty Haendla i Prokofiewa 
na flet, i klawesyn: 1135 Skrzynka 
poszukiwania rodzin PCK: 11.40 
Muzyka spod strzechy; 12.05 Pia­
nista węgierski n. Ranki e, ra 
utwory B. Bartoka: 12.25 ..Gorący 
czerwiec” — opow.: 12.45 Tańce z 
polskich oper; 12.35 Śpiewa Ewa 
Śnieżanka: 13 Public, krajowa: 
13 10 Zagadki mu . ood red. 
E. Dulskiego: 13.38 Ze wsi i o 
wsi; 13.51 F. Mendelssohn-Bairthal- 
dy: XII Sym. g-molł na ork, 
smyczkową; 14.10 Więcej, lepiej, 
nowocześniej; 14.25 lu Radio — 
Moskwa; 14.45 Muzyką Mozarta: 
15.20 Popołudnie dziewcząt i chłoń 
ców; 16 Śpiewa K. Giźewska: >6.10 
D. Szostakowicz — h one. na ror- 
tep„ trąbkę i ork. sn yezkowąt 
16.40 R. Wagner — Scena, duet ’lo 
ler dia i Daianda ora? :h ,r z i 
aktu opery „Holender Huaez”; 1" 
Operetka, JM iw6rv i w’'m * w- 
cy; 17.20 „Tryptyk” cz. l rh .Ko

Nadal brak materiałów

Kombinat Poznań - Centrum wykonał 
roczny plan budowy mieszkań

Dokończenie ze str. 1

Pozostałe poznańskie przedsiębiorstwa należące do PZB 
mają zaległości z 1978 roku. Kombinat Budowlany Poznań — 
Północ budujący Osiedle Winogrady nie ukończył jednego 
budynku 16-kondygnacyjnego. Natomiast Kombinat Budo­
wlany Poznań — Wschód stawiający domy na osiedlach 
Mikołaja Kopernika i w Piątkowie — na tym pierwszym wy­
konał swoje zadania, na drugim powiodło mu się gorzej. Naj­
większe opóźnienia powstały właśnie w Piątkowie, bo i dru­
gi wykonawca tam budujący — Poznański Kombinat Budo­
wlany w Suchym Desie również nie ukończył wszystkich 
ujętych w pianie domów. Podobnie w Kaliskiem i Koniń- 
skiem. gdzie tamtejsze kombinaty nie oddały do użytku po 
dwa domy.

Ponadplanowe mieszkania wykonane przez trzy wielkopol­
skie przedsiębiorstwa nie wyrównują zaległości powstałych 
na budowach pozostałych kombinatów. Znów więc rok 
1979 na niektórych osiedlach rozpoczęto z „poślizgiem”.

Różne były przyczyny niepełnego wykonania ubiegłorocz­
nych zadań. Wymienić trzeba przede wszystkim niedostatek 
materiałów i nierytmiczną ich dostawę. Załogi przedsię­
biorstw podległych PZB odczuwały też niedobór elementów 
prefabrykowanych. Miało to wpływ na opóźniony montaż 
aomów w czterech województwach.

Dla wielkopolskich budowlanych i ten rok będzie więc 
niełatwy, zwłaszcza, że w skali PZB mają oni wybudować 
o 8,1 procent więcej mieszkań (10 550) niż w 1978 roku. Po­
dobnie (o 8 procent) zwiększyły się zadania Kombinatu Bu­
dowlanego w Pile. Realizacja tegorocznych zadań i tych za­
ległych z 1978 roku zależy w znacznym stopniu od poprawy 
zaopatrzenia materiałowego. Budowlani chcą w pierwszym 
kwartale zmontować jak najwięcej domów. Jest to bowiem 
warunek bardziej równomiernego ich oddawania do użytku, 
zwłaszcza, że coraz więcej stawianych jest w cyklu jednoro­
cznym.

By odciążyć budowlanych od wznoszenia na osiedlach bar­
dzo pracochłonnych obiektów towarzyszących, przede wszy­
stkim pawilonów handlowo-usługowych dążyć się będzie do 
powierzenia ich budowy — w ramach pomocy dla budowni­
ctwa mieszkaniowego — innym przedsiębiorstwom w cało­
ści, od wykopów pod fundamenty po dachy. Ubiegłoroczne 
działania (przekazywane „pomocnikom” rozpoczętych przez 
budowlanych obiektów) nie wszędzie zdały egzamin.

Prawda, że od dłuższego czasu występują trudności nie­
zależne od przedsiębiorstw wykonawczych. Jednakże wiele 
zależy także od nich samych, m. in. poprawa gospodarności 
na budowach, zwiększenie dyscypliny pracy, właściwe wy­
korzystywanie ciężkiego sprzętu itp. Są to również nieodzow­
ne warunki dobrego wywiązania się z tegorocznych zadań.

ANNA SIEKIERSKA

Karnawałowy bal 
z artystami

Teatru Muzycznego
Na karnawałowy bal. w restau­

racji „Piracka”, zapraszają pozna­
niaków na najbliższa sobole — 20 
stycznia — artyści Teatru Muzycz­
nego. Impreza przygotowana test 
: okazji 60-lecia Związku Arty­
stów Scen Polskich urzer działają­
ce przy Teatrze koło SPATiF — 
ZASP, zaś cześć dochodu z niej 
orze-znaczona bedzie na potrzeby 
Schroniska Aktorów w Skolimowie 
pod Warszawa.

W programie pełnego atrakcji i 
niespodzianek balu — m. in. do­
stosowane do charakteru i wy­
stroju wnęt-rza lokalu widowisko 
muzyczne „Cyganka wśród pira­
tów” w opracowaniu muzycznym, 
reżyserskim i według scenariusza 
znanego artysty TM — Jerzego 
Golferta, a w interpretacji solis­
tów i zespołów Teatru oraz gru 
ny kaskaderów i tria „Interme- 
dio.

Ka>rty wstępu nabywać można 
codziennie w kasie Teatru i w 
„Pirackiej”, (w)

O D P O W 8 AO Y
Konsumenci. — Redakcja nie 

może spełniać funkcji „skrzynki 
przekaźnikowej” między anoni­
mowym autorem a Instytucją. Po 
dajemy adres Stacji Sanitarno- 
Epidemiclogicznej • Poznań. ul. 
Sieroca 10 (kod 61-771) j tam ra 
dzimy się zwrócić bezpośrednio, 
ale oczywiście podając swój ad­
res. jeżeli chce się ctrzymać wy 
jaśnienie. (3824)

bicia” — niag. literacki; 18 Ama­
torskie xespołv przed, mikrofo- 
npm. 18.25 Plebiscyt Studia „Ga­
nia”; 18.10 Krajobrazy; 19 Konc. 
wieczorny; 19.40 Dom i My; 20 
„Postawy”; 20.20 Dzieje recyta- 
tywa, muzyka i słowem opisane;' 
21.15 J. Haydn: Konc. fortep. F- 
dur; 21.40 Muzyka T. Talłasa: 22 
Tygodnik Kulturalny: 22.40 Kon/, 
z nagrań WOSPR : TV w Katowi­
cach; 23.35 Co ydychać w świeci?: 
23.10 Muzyka.

WIADOMOŚCI: 4.30, 6.30. 7.30. 
9 30 11.30. 18.30. 21.30. 23.30.

PROGRAM III: 8.05 Za kierow­
nicą: 8.40 Co kto lubi: 9 „Kat cze­
ka niecierpliwie” — ode. pow.; 
9.10 noliing Stones bez słów; 9.30 
Nasz rok 79-ty; 0.45 Konc. skrzyp­
cowe; 10.35 Kiermasz płyt wytwór 
ni Melodia: 11 Pow. w wyd. dźw. 
— W. Biliński „Nagrody i odzna­
czenia”; 11,30 Z archiwum pol­
skiego jazzu: 12.05 W tonacji Trój 
ki; 13 Powt. z rozrywki: 13.50 „Mat 
pa” — ode. pow.; 14 Inspiracje li­
terackie w muzyce XIX w.: 15.25 
Złote lata Pat Boona: 15.40 Prze­
boje czterdziestolatków: 16 Ren 
Pt. „Uzasadnienie wyro<ku”; 16.20

bó REDAKTORA

Historia, literatura, 
życie Kraju Rad

Klubowe spotkania 
w księgarni „Przyjaźń“

Od stycznia roku 1977 działa 
w Księgarni „Przyjaźń” przy 
ul. Ratajczaka 31 Klub Miłoś­
ników Książki Radzieckiej, 
który skupia obecnie około 100 
członków. Są nimi stali bywał 
cy księgarni, studenci rusy.cy- 
styki, uczniowie poznańskich 
szkół średnich. W programie 
klubowych spotkań — obok im 
prez służących popularyzacji 
książki i literatury radzieckiej 
— są również treści związane 
z kalendarzem historycznych 
wydarzeń. W listopadzie ubie­
głego roku zorganizowano np. 
audycję słowno-muzyczną „Pio 
senka radziecka w marszu i w 
bitwie”. Dzisiaj o godz. 17 od­
będzie się spotkanie z autorem 
antologii poezji i pieśni z okre 
su Powstania Wielkopolskiego 
pt. „Krople wrzącej krwi” — 
Józefem Ratajczakiem.

W bieżącym sezonie poznań 
skiego Klubu Miłośników 
Książki Radzieckiej zaplanowa 
no jeszcze m. in. wieczór po­
święcony rocznicy wyzwolenia 
Poznania, spotkania z cieka­
wymi ludźmi z Kraju Rad, wy 
stawę o radzieckich kobietach 
oraz spotkania z pisarzami, 
członkami Poznańskiego Od­
działu ZLP — Ryszardem Da­
neckim i Gerardem Górnickim.

(kos)

Bez „dziękuję" ?
Proszę zobaczyć część ul. 

Dzierżyńskiego od ulicy Koś­
ciuszki do ul. Hetmańskiej, 
jak pięknie oczyszczona ze 
śniegu (znajdźcie taką inną 
ulicę w Poznaniu). Przepraco­
waliśmy tam od 5 do 8 stycz­
nia (w tym wolna sobota i 
niedziela) po 9 godzin na mro­
zie i przy ruchu ulicznym, 
aikt nam do tej pory nawet 
nie powiedział „dziękuję”. (91)

107 junaków Hufca Pracy 
Przedsiębiorstwa Robót 

Kolejowych nr 10 w Poznaniu

Do Poznańskiego Klubu Dzia 
łalności Podwodnej nadeszły 
przed kilkoma dniami alarmu 
jąoe telegramy i teleksy. Zna 
jąc osiągnięcia pracującej w 
klubie grupy płetwonurków, 
poproszono ich o pomoc przy 
usuwaniu groźnej awarii w 
obiektach wodnych elektrow­
ni w Połańcu (województwo 
tarnobrzeskie). Zaczęły bowiem 
przeciekać stalowe ścianki prze 
pompowni. Stworzyło to du­
że zagrożenie przede wszy­
stkim dla ekip prowadzących

Muzykobranie: 1G.45 Nasz rok 79-ty; 
17.05 Muz. poczta UKF: 17.40 Biel­
szy odcień bluesa: 18,10 Polityka 
dla wszystkich: 18.25 Czas relak­
su; 19 Kąty widzenia: 19.15 „Taki 
sobie walczyk” — gra zespół Ma- 
instream; 19.35 Opera — J. Haydn 
„La Vera Costanza”: 19.50 .kat 
czeka niecierpliwie” — ode. pow.; 
20 Z mojej płytoteki: 20.30 Gaze­
ta i miasto; 21 Przypominamy *au 
realów Złotej Tarki: 21.35 Antolo­
gia piosenki franc.; 22.08 Śpiewają 
Alibabki; 22.15 Granice muzyki; 
23 Nowe tomiki poetyckie — A Bo 
rowicz; 23.05 Miedzy dniem a 

snem.
WIADOMOŚCI: 6.15. 7. 8. 10.30, 

12. 15. 17. 19.30 22.
PROGRAM IV: 8.10 RTV Szko­

ła Średnia dla Pracujących — J. 
Polski — sem. Ul ' Ideały pozy­
tywizmu po latach; 8.25 M. Cle- 
menti — I Sonata A-dur on. 33 na 
fortep. wyk. L. Crowson; 8.55 Nie 
tylko dla słuchaczy w mundurach 
„Rola PZPR w społeczno-gospo­
darczym rozwoju kraiu”; 9 DU kl. 
II—III (wych. muz.) Kolorowe in­
strumenty — cykl: „Przygodv z 
kluczem wiolinowym; 9.20 Podró­

Na oddziale chirurgii dziecięcej

Nie tylko migdałki
/"Jddział laryngologiczny w Wojewódzkim Szpitalu Dzie- 

cięcym im. B. Krysiewicza w Poznaniu przyjmuje ma­
łych pacjentów z wielu powodów. Ostre bóle ucha, zapalenia 
ropne, powikłania kostne i mózgowe oraz występujące niekie­
dy po tych zakażeniach, zatoki, migdałki. Wiele też razy le­
karze specjaliści interweniować muszą, by złagodzić skutki 
„błędów natury” — naprawić wady wrodzone narządów 
słuchu, mowy. Albo też usunąć z nosa, ucha, a nawet oskrzeli 
i płuc różne drobne przedmioty wciśnięte przez maluchy w 
zabawie przez nieuwagę lub ciekawość. Czasem przechowuje 
się je na oddziale — na przykład pineskę, wyjętą z krtani, 
pionek do gry usunięty z płuca. Te zabiegi są najczęściej 
prawdziwym wyścigiem z czasem i ze śmiertelnym zagro­
żeniem...

Zespół lekarski kierowany przez ordynatora dr. Mariana 
Cichego często też podejmuje walkę ze schorzeniem — jak 
wykazują medyczne statystyki coraz częstszym — z tak zwa­
nym pseudo krupem. Atakuje on malców niespodziewanie, 
rozwija się szybko i błyskawicznie stwarza poważne zagro­
żenie. Tkanka w okolicy krtani obrzmiewa. Malec zaczyna 
się dusić i kaszle w charakterystyczny sposób. Pomoc lekarza- 
specjalisty jest niezbędna i winna być udzielona jak najszybciej. 
Długotrwałe obserwacje tego schorzenia pozwalają lekarzom 
dostrzec związki między atakami choroby a warunkami at­
mosferycznymi. Aby sprawę tę dokładniej zbadać i wysunąć 
właściwe wnioski lekarze laryngolodzy z dziecięcego szpitala 
nawiązali kontakt z... meteorologami. Równocześnie prowadzi 
się badania naukowe zmierzające do udoskonalania metod 
leczniczych.

— Umiejętność skuteczniejszego zwalczania zakażeń — 
mówi dr Marian Cichy — powoduje zmniejszanie liczby tak 
zwanych generalnych operacji doszczętnych. Staramy się w 
miarę możliwości przywracać sprawność narządów mowy, 
słuchu, prawidłową pracę krtani przy pomocy środków w 
miarę naturalnych. Tak na przykład w leczeniu pseudo kru­
pu tracheotomię czyli chirurgiczne wprowadzanie do tchawi­
cy metalowej rurki stosujemy tylko w stanach bardzo cięż­
kich, które nie mogą być leczone innymi metodami, (len)

Wieczór sonat 
w filharmonii

Z udziałem duetu znakomi­
tych poznańskich muzyków, 
zarazem pedagogów tutejszej 
PWSM: skrzypka Michała Gra 
barczyka — m. in. laureata V 
Międzynarodowego Konkursu 
,im. H. Wieniawskiego i piani­
sty Andrzeja Tatarskiego, od­
będzie się dzisiejszy (godz. 
19.30, aula UAM) koncert ka­
meralny zorganizowany przez 
filharmonię. . Artyści, którzy 
wespół z wiolonczelistą Kazi­
mierzem Michalikiem, dosko­
nale wykonali Trio fortepianu 
we g-moll F. Chopina na mi- 
n.onym koncercie promenado 
wym przygotowanym przez 
Janusza Cegielłę, przedstawią 
tym razem sonaty: J. Brahmsa, 
E. Griega i C. Francka.

Program ten M. Grabarczyk 
i A. Tatarski prezentowali na 
niedawnym, udanym tournee 
artystycznym na Kubie i Ja­
majce, skąd przywieźli sporo 
doskonałych recenzji, (wig)

© Od trzech miesięcy nali się 
ciągle światło na klatce schodo­
wej w bloku nr 3 klatka I na 
Osiedlu Przyjaźni. Lokatorka sy­
gnalizuje to już po raz trzeci — 
bez skutku.

Lecznicze naświetlanie

Po zakończeniu kolejnego etapu modernizacy działu radiologii w 
Specjalistycznym Onkologicznym Zespole Opieki Zdrowotnej przy 
ul. Garbaty, czynna jest tam nowa „bomba cezowa". Urządzenie 

to umożliwia lecznicze naświetlanie.
Fot. — R. Królak

Poznańska Spółdzielnia Mieszka 
niowa każdorazowo, kiedy loka­
torka sygnalizowała o tym. wysy­
łała tam l:cnserv/atora. który znaj 
dowal w jednym z kontaktów mi- 
nutówki zapałkę, uniemożliwiają­
ca wyłączanie się światła. 4 bm. 
kiedy urzekazaliśmy syg-nał dy­
rekcji — konserwator też znalazł 
w kontakcie zapałkę. Dozorca 
bloku jest bezsilny, nie może bo 
wiem znaleźć winnego. Pomóc po­
winni tu lokatorzy. (16)

Przechodzić 
przy zielonym

Awarię urządzeń elektrowni 
usuwają poznańscy płetwonurkowie

reboty budowlane w przepona 
pewni.

Czas naglił i trzeba było szyb 
ko podjąć decyzję, gdyż gdy­
by zadania nie podjęli sic po­
znańscy płetwonurkowie — po 
mocy musiano by szukać za 
granicą. Pogoda nie zachęca 
wprawdzie do podwodnych wy

praw, ale członkowie PKDP 
nie zastanawiali się — jeszcze 
tego samego dnia wyjechali do 
Połańca.

Ekipa płetwonurków usuwa 
awarię, lecz niebezpieczeństwo 
dla elektrowni zostało już 
zlikwidowane, (hop)

Uruchomiono tak potrzebną 
na ul. Serbskiej w Poznaniu 
sygnalizację świetlną, umożli­
wiającą bezpieczne przejście 
pieszym pomiędzj7 winogradz- 
kimi osiedlami Kraju Rad i 
Zwycięstwa a pętlą tramwajo 
wa i przystankami autobusów.

Piesi sami mogą tutaj włą­
czać dla siebie zielone światła, 
ale — jak zauważyliśmy — 
dość często tego w ogóle nie 
czynią, przekraczając jezdnie 
przy czerwonych światłach. 
Stwarza to niebezpieczeństwo 
dla nich samych, a także dla 
kierowców pojazdów, którzy 
mają prawo mieć pewność, iż 
orzy dla nich zielonych świa­
tłach nie powinni natrafiać na 
żadne przeszkody. A jednak. 

1 (t)

że muzyczne po kraju; 9.40 Dla 
przedszkoli — „żywa reklama” — 
cz. £1 ser. słuch, cykl: Teatr dla 
najmłodszych”; io Dla kl. VI (hi­
steria) „Za króla Sasa” — montr.ż 
dokum.; 10.30 Estrada przyjaźni; 
11 Dla szkól średnich (.i. polski) 
„Co to jest etymologia” cykl: „Je­
żyk”; 11.20 Manuel de Palla 
Kukiełki Mistrza Piotra — opera 
marionetkowe, w 1 akcie we epi­
zodu z „Don Kichota”: 12.95 Głos 
Mazowsza. Kurpi i Podlasia: 12.25 
Giełda płyt; 13 I. rosyjski: '.3.20 
Dla kl. U—HI (wych. muz.) .Koto 
rowe instrumenty — Przygody z 
kluczem wiolinowym: 13.45 l’u 
Studio stereo (ogólnop.); 14.45 Ryt­
my ludowe Argentyny; 15.05 Ma­
tysiakowie: 15.50 Książki do któ­
rych wracamy — H. Sienkiewicz 
„I.isty z podróży do AmeryKi”: 
16.C6 Nasz dcm — Rodzina budę w 
niczego Warszawy; 1G.25 Rozmo­
wy o sprawach rolnictwa; 16.40 Z 
cyklu; „Postawy i działania”: 16.50 
Radioespress; 17 Wiązanka prze­
bojów — gra Pozn. Ork. Rozryw­
kowa pR i TV; 17.15 And. spot.; 
17.25 W muzycznym Poznaniu; 17.45 
Przechadzki po Poznaniu; 18.10

Śpiewa Chór chłop, i męski p/d 
S. Stuligrosza: 18.25 Klub pod zna 
kiem zapylania — Plusy i minusy 
— spotkanie: 19.15 J. angielski: 
1.9.30 Transm. konc. kameralnego: 
20.20 Aud. literacka (w przerwie 
koncertu); 20.40 I). c. trans.; 21.50 
NURT — nauki polityczne mark­
sistowsko-leninowskie w społe­
czeństwie socjalistycznym; 22.10 
Preludia; 22.15 W 'rosce o słowo 
i treść — „Nurt ludowy w litera­
turze”; 22.25 Najmniejsze państwa 
świata — r uksemburg.

WIADOMOŚCI: 6.10. 12, 15. 16, 
22.55 .

PROGR 1M l: 11.45 Dla szkół: 
program dla najmłodszych — ma­
tematyka kl. i liczby też rozma­
wiają; 12.15 Dla szkół: fizyka kl. 
VI — „Na dnie powietrznego 
oceanu”: 12.45 Dla szkół: nauka o 
człowieku kl. VIH „Tajemnica 
kropli krwi”; 13.15 Dla szkól: ję-1 
zyk polski kl. II lic. Juliusz Sło­
wacki „Balladyna” cdc. 1; 16.45
Prugratu dnia; 16.50 Dziennik

(ko.lj; 17 Obiektyw; 17.20 Jnter- 
studio — program 0 krajach socja­
listycznych (kol.); 17.50 Sonda — 
Kości (kol.); 18.15 Raj zwierząt — 
„Szare olbrzymy” — (ihp dokum. 
prod. TV RFN-Jap. (kol.); 18.50 Ra­
dzimy rolnikom (kol.); 19 Dobra­
noc dla najmłodszych (kol.); 19.10 
Siódemka: 19.30 Wieczór z dzien­
nikiem (kol.); 20.15 Pogoda dla bo­
gaczy — ode. Ii? film fab. prod. 
TV USA (kol.); 21.15 Raport w 
sprawie dzieci niczyich — 2 oro- 
gram publicystyczny o dzieciach 
PJyfzuconych przez rodziców pt. 
„Zabieiz mnie mamo”; 21.3o ca- 
merata _ magazy.. muzyczny 
(kol.); 21.50 Dziennik (kol.).

PROGRAM 2: 17.05 Program dnia; 
^7.1o Dla dzieci: „Tymoteusz wśród 
ptakov ” snekt. fab.: tć Studio 
sport „Sprintem prze> Polskę” 
(kol.); 18.30 Sensacje z przeszłości 
— „Odkrycia dr Władysława Fili- 
powiaka — Cedynia” (kol.): in io 
Teleskop; 19.33 Wieczór z 
dziennikiem (kol.); 20.15 Wtorek 
Melomana — mistrzowie batuty — 
Karol Stryja (kol.); 21.05 2ł godzi, 
ny (koi.); 21.15 Ze świata burleski 
(ACl.).


